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jubileuszu
Uroczystości

iceum wysztro już wiele modeli, które brały udział w ogól

W NIEDZIELĘ odbyły się w Pozna­
niu uroczystości w związku z 30-le- 
ciem Poznańskiej Izby Rzemieślniczej. 
Uroczystości jubileuszowe rozpoczęły 
się od nabożeństwa w kolegiacie far- 
nej, po czym poświęcenia nowoodbu- 
dowanego gmachu Izby Rzemieślni­
czej dokonał ks. biskup Jedwabski. Z 
kolei nastąpiło otwarcie wystawy bie­
lącej produkcji rzemieślniczej i prac 
terminatorskich w Pawilonie Rzemio­
sła w obecności mgr Gadomskiego, 
— dyr. Dep. Drobnego Przemysłu 
i Rzemiosła, mgr Gradowskiego — 
dyr. gabinetu Min. Handlu Wewn., 
red. Knauffa z Min. Handlu Wewn., 
dyr. Kality — komisarza rządu dla 
spraw wystaw Po przemówieniu po­
witalnym prezesa Izby Rzem. — Mu­
szyńskiego, otwarcia dokonał woje­
woda poznański Stefan Brzeziński.

W sali reprezentacyjnej Domu Rze­
miosła odbyła się ur oczysta akademia 
Wielka sala wypełniona była po brze­
gi przestawicielami rzemiosła wiel­
kopolskiego oraz licznych delegacji 
Izb Rzemieślniczych z całego kraju. 
Z balkonów sali zwieszało sięi 86 
sztandarów cechowych, zaś na scenie 
ustawiono dalszych 16 sztandarów 
najstarszych cechów Wielkopolski. 
Poza wyżej wymienionymi obecni 
byli również sekr. gen. GKW SP 
Idzior, szereg posłów Stronnictwa 
Pracy, prezes Izby Przem. - Handl, dr 
Skowroński i wielu innych.

Po serdecznym powitaniu przez pre­
zesa Muszyńskiego odczytano tekst 
depesz hołdowniczych wystosowanych 
do Prezydenta RP Bolesława Bieruta, 
Marszałka Polski Rokossowskiego, 
wicepremiera Hilarego Minca i min. 
Szyra.

Następnie uczczono przez powstanie 
wszystkich zmarłych i poległych dzia­
łaczy i rzemieślników z terenu Wiel­
kopolski. Na przewodniczącego aka­
demii powołano prezesa Zw. Izb Rze­
mieślniczych posła Juliana Sadow­
skiego.

W imieniu rządu przemówił w ser­
decznych słowach wojewoda St. Brze­
ziński. Powiedział on m. in.: „Wy­
znaczenie rzemiosłu odpowiedniego 
miejsca w planie 3-letnim i zapowiedź 
Państwa zawarta w wytycznych do 
6-letniego planu rozwoju i przebudo­
wy gospodarczej Polski, okazywanie 
pomocy indywidualnemu drobnotowa- 
rowemu rzemiosłu, jest dowodem, iże 
Polska Ludowa docenia znaczenie 
wkładu szerokich rzesz rzemieślni-
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konstruktorzy 
letniczy

Gmach przy 
ui. Hożej 88 w 
Warszawie mie­
ści liczne Licea 
Zawodowe. Je­
dno z nich to 
Liceum Lotni­
cze w którym 
kształci się o- 
becnie 120 ucz­
niów. Po 3-let­
nim kursie ab­
solwenci uzy­
skuję tytuł tech­
nika lotniczego. 
Z pracowni mo­
delarskiej lego Li ,
nokrajowych zawodach modeli latających. Na zdjęciu Lesław Strzelbicki, 
który zdobył mistrzostwo Polski w kategorii modeli bezsilnikowych szyb­
kością 125 km/godz. po kole w I Ogólnokrajowych Zawodach Modeli 
Lałatających w ub. roku w Poznaniu.

Uroczyste obchody
Święta Artylerii Radzieckie!

W NIEDZIELĘ narody Zw. Ra­
dzieckiego obchodziły tradycyjne 
Święto Artylerii.

Już w przeddzień we wszyst­
kich miastach i wsiach oraz gar- 
nizonach wojskowych na terenie 
całego ZSRR odbywały się uro­
czyste akademie i zebrania. W 
Moskwie na uroczystą akademię 
przybyli minister sił zbrojnych 
ZSRR, marszałek Wasilewski, 
szef sztabu armii radzieckiej gen. 
Sztemienko, marszałkowie Woro- 
now. Ja ko wie w i Budienny, pre­
zydent Akademii Nauk Arty tary) 
skich gen. Błagonrawow, genera- 
licja, przedstawiciele partyjnych 
i społecznych organizacji stolicy. 
Do prezydeium honorowego wy­
brano członków Biura Polityczne 
go KC WKP (b) z generalissimu­
sem Stalinem na czele. Następnie 
bohater Zw. Radzieckiego — gen. 
Nedielin wygłosił referat na te­
mat: „Artyleria radzieckich sił 
zbrojnych**. Wśród niemilknących

owacji zebrani uchwalili tekst 
listu powitalnego od generalissi­
musa Stalina.

Minister sił zbrojnych ZSRR 
marszałek Wasilewski wydał roz­
kaz, w którym wita radzieckich 
artylerzystów oraz pracowników 
przemysłu artyleryjskiego i zarzą 
dza, by w godzinach wieczornych 
w Moskwie, w stolicach republik 
związkowych oraz Leningradzie, 
Stalingradzie, Sewastopolu, Odes 
sie, Charbarowsku, Nowosybir­
sku. Świerdłowsku, Gorkim, Meta­

Centralna akademia 
z okazji wykonania 
planu 3-!efnśego przez PKP

W związku z wykonaniem 3-let I Centralna uroczystość odbyła
•____ -1_____ ____________ '________ TTTZ'T)liego planu przewozów na PKP 

we wszystkich dyrekcjach PKP 
xlbyly się uroczystości, organizo­
wane przez ZZK, na których omó 
wionę zostały osiągnięcia kole- 
iarzy w okresie planu trzyletnie- 
?o. Uroczystości te połączone by­
ły z rozdaniem nagród dla najbar 
Iziej zasłużonych przodowników 
iracy i racjonalizatorów PKP.

.Gwardia"

LIGA KOSZYKOWA 
Spójnia (Łódź) — „Cracovia“ 
1:48 (24:22). 
Spójnia (Łódź) 
1:35 (23:14).
IECZ O PUCHAR ŚP. KAŁUŻY 
Kraków — Śląsk 1:0 (1:0), 
Śląsk Opolski — Łódź 4:1 (3:1). 
Węgry — Polska 9:7 w szpadzie.

się w Warszawie w Teatrze No­
wym. Na sali zgromadzili się przo 
downiey pracy wraz z rodzinami. 
Obecni byli m. in. min. Komuni­
kacji — Rabanowski, wicemin. — 
Balicki, gen. dyr. PKP — inż. 
Bader i prezes zarz. gl. ZZK — 
Kurylowicz.

Po odegraniu Międzynarodówki 
glos zabrał przewodniczący Ko­
mitetu Współzawodnictwa ZZK, 
Popielas.

Mówca stwierdził, że fakt przed 
terminowego wykonania planu 3- 
letniego możliwy był przede wszy 
stkim, dzięki rozwojowi współza­
wodnictwa pracy, które objęło 
przeszło 2/3 pracowników kolejo­
wych.
W walce o wykonanie planu bra 

li udział pracownicy wszystkich 
działów PKP. 58 kolejarzy za wy-

(Ciąg dalszy ze strony 4)

Chińskie wojska ludowe 
100 km od Czung^Kingu 
USA zlikwidowały 
swa ambasadę przy „rz tdzie“ Kuomintangu

REUTER donosi z Hong - Kongu, że chińska armia ludowa zbli­
żyła sie już na odległości ok. ICO km od Czung - Kingu, tymczaso­
wej siedziby władz kuomintangowskicłi.
W związku z niepowstrzyma­

nym marszem chińskiej armii lu­
dowej do Hong - Kongu przybył 
amerykański charge d'affaires 
przy rządzie kuomintangowskim 
Robert Strong wraz z zastępcą 
attache wojskowego. Przed opu­
szczeniem Czung - Kingu zamknę

li oni tamtejszy gmach ambasady 
USA.

Strong oświadczył, że nie jest już 
zamierzone otwieranie ambasady 
amerykańskiej w Czeng - Tu, do­
kąd ma podobno przenieść się 
„rząd" Kuomintangu,

oau, uniciuiunsnu, uui Aiiii! iviL'iu- mavviaiu unuiu a\j u.vit?KćtLU W ógu 

to wie i Tuta dano 20 salw honoro- dnie stwierdzono, że nowe zasady 
organizacyjne ułatwią zrzesze- wych na czesc artyleru radziec- !1H>m wspóMziałailie w wypełnie. 

Ktaf- niu przez przedsiębiorstwa han-

Praca rzetelnego kupca spotka się z poparciem władz 

IV zjazd delegatów Naczelnej Rady 
Zrzeszeń Kupieckich 
Handel prywatny - koniecznym uzupełnieniem 
handlu* uspołecznionego

IV ZJAZD delegatów Naczelnej 
Rady Zrzeszeń Kupieckich obra­
dował w Warszawie w siedzibie 
rady, odbudowanej obecnie ze 
składek zrzeszeń kupieckich i 
przy wydatnej pomocy kredyto­
wej Naczelnej Rady Odbudowy 
Stolicy.

Zjazd stwierdził, że najważniej­
szymi celami działalności gospo­
darczej kupiec twa są: współdzia­
łanie w usprawnieniu zaopatrze­
nia szerokich mas konsumentów, 
potanienie obrotu towarowego 
oraz zabezpieczenie konsumenta 
przed wszelkiego rodzaju wyzy­
skiem ze strony nielegalnych 
form handlu.

Zjazd został zwołany w przede­
dniu wejścia w życie zarządzenia 
ministra handlu wewn. w sprawie 
powołania przymusowych zrze­
szeń prywatnego handlu i usług 
oraz w sprawie powstania woje­
wódzkich związków zrzeszeń ku­
pieckich, zgodnie z uchwałami 
większości istniejących zrzeszeń.

W sprawozdaniu Naczelnej Ra­
dy oraz w dyskusji, w której prze 
mawiało około 20 delegatów.i zgo

Ogólnopolski zjazd
Bydgoszcz była miejsca/ wiel­

kiego zjazdu śpiewaczego na któ­
ry przybyli delegaci Zw. Śpiewa­
czych z całej Polski, dyrygenci i 
znakomici kompozytorzy polscy. 
Zjazd zaszczycili są obecnością 
przedstawiciele Min. Kultury i 
Sztuki dyr. Dąbrowski, dyr. Kor- 
czowski i dyr. prof. Jasiński, 
przedstawiciele władz państwo­
wych. wojewódzkich, samorządo­
wych, org. społecznych i zw. zaw.

Na program zjazdu m. in. zło­
żyły ____
przez gen. sekr. Rady Naczelnej 
mgr W. Wrońskiego, wizytatora 
Bruskiego i mgr J. Ligęzę. Obra­
dy zjazdu po dyskusji zakończo­
no uchwaleniem rezolucji i wysła 
niem telegramu do Min. Kultury 
i Sztuki Dybowskiego.

Po południu w Państwowym Te 
atnze ZP odbył się wielki koncert 
reprezentacyjny z towarzysze­
niem powiększonej orkiestry Pol­
skiego Radia pod dyr. Arnolda 
Rezlera. W koncercie wzięło u- 
dział 12 chórów, które poza pieś­
niami śpiewanymi indywidualnie 
wykonały w połączeniu potężny 
utwór „Ojczyzna*' op. 18 Psalm

się referaty wygłoszone

136 „Jeruzalem*4 Feliksa Nowo­
wiejskiego. (ez).

Artykuł 
sekretarza KC PZPR 
Romana Zambrowskiego 
w 99Pra wdzie*6

W numerze 319 moskiewskiego 
dziennika „Prawda** ukazał się 
artykuł sekretarza KC PZPR Ro­
mana Zambrowskiego pt. „Wiel- 
ka siła współzawodnictwa socja­
listycznego". W artykule tym R. 
Zambrowski omawia wzrost 
współzawodnictwa pracy w Pol­
sce Ludowej, wskazując na nie­
zwykle doniosłą rolę jaką ode­
grało ono w przedterminowym 
wykonania planu 3-letniego, oraz 
nieograniczone możliwości rozwo­
ju masowego współzawodnictwa 
o podniesienie wydajności pracy.

NADAL POCHMURNO
Na północy kraju pochmurno, 

a gdzieniegdzie mrzawki. Na po­
łudniu po rannych mgłach dniem 
na ogół chmurno.

dlowe zadań w dziedzinie obsłu­
gi rosnących potrzeb świata pra­
cy. „W zarządzeniu tym — powie­
dział orezes Naczelnej Rady, St. 
Bracikowski — widzimy zachętę 
do pracy. Uważamy przy tym, że 
możemy dobrze przysłużyć się go­
spodarce narodowej**.

Z uwagą wysłuchali delegaci 
przemówienia powitalnego przed­
stawiciela Min. Handlu Wewn, 
który zapewnił, że rzetelny wysi­
łek w dziedzinie sprawnego obslu 

i giwania masy konsumentów przez 
kupiectwo prywatne, spotka się 

1 z poparciem zarówno minister­
stwa, jak władz i instytucji mini­
sterstwu podległych.

Delegaci zrzeszeń kupieckich 
wyrazili opinię, że praca kupca 
jest koniecznym uzupełnieniem 

’ rozwijającego się handlu uspołe­
cznionego. Przy stale rosnącej 
sile nabywczej społeczeństwa 
i wzroście zapotrzebowania na ar­
tykuły pierwszej potrzeby — han­
del prywatny uczestniczy niejed­
nokrotnie w usprawnieniu zaopa­
trzenia, jak np. w ostatnim czasie 
w zakresie obrotu artykułami na­
białowymi.

W dyskusji poruszono ponadto 
zagadnienia zaopatrzenia handlu 
prywatnego w towar, współpracy 
z centralami handlowymi, sprawy 
podatkowe i inne.

Na wstępie uchwalonej jedno­
głośnie rezolucji uczestnicy zjaz­
du witają z radością fakt przed­
terminowego wykonania planu 
31etniego i solidaryzują się z ak­
cją walki o pokój. W dalszym 
ciągu delegaci zrzeszeń kupiec­
kich stwierdzają: W okresie 
poprzedzającym przejście do soc­
jalizmu — handel prywatny ma 
poważną rolę do spełnienia przez 
wykorzystanie swych możliwości 
dla należytej obsługi siły nabyw­
czej klasy pracującej i należytej 
dystrybucji rosnącej wytwórczo­
ści w kraju**.

Zjazd wezwał wszystkich zrze­
szonych kupców, „aby swe obo­
wiązki zawodowe spełniali z peł­
ną świadomością, że są one prze- 

! de wszystkim służbą, dla dobra 
konsumenta oraz, aby zawsze 
skrupulatnie przestrzegali obo­
wiązujących przepisów i starali 
się o jak najlepsza obsługę kon­
sumenta*'. W zakończeniu rezolu­
cji delegaci występują z szere­
giem dezyderatów, nawiązujących 
do przebiegu dyskusji.

Z entuzjazmem uchwalono na 
zakończenie zjazdu wysłanie de­
peszy z wyrazami głębokiej czci 
do Prezydenta RP. W depeszy tej 
delegaci witają decyzje powoła­
nia Marszalka Polski Konstante­
go Rokossowskiego na stanowi- 
sko Ministra ON — jako dalszy 
dowód „umocnienia naszej grani- 

; cy na Odrze i Nysie, granicy po- 
1 koju“.
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handlowe w eckiei 
ReiubHceDemofci atyrznej

TASS podaje z Berlina nastę. 
pujący komunikat wydziału pra­
sowego mis? spraw zagr. Niemiec 
kici Republiki Demokratysznej:

W min. spraw zagr. odbyła się 
dnia 19 bm. wymiana pism po­
między rządami ZSRR a Niemie­
ckiej Republiki Demokratycznej. 
W_ rezultacie tej wymainy pism 
osiągnięto porozumienia przewi­
dujące, że Związek Radziecki 
utworzy w Niemieckiej Republice 
Demokratycznej przedstawiciel­
stwo handlowe z siedzibą w Ber­
linie,

Rada ministrów Niemieckimi Re 
publiki Demokratycznej miano, 
wała Gustawa Sobottka attache 
handlowym w misii dvnlomatycz- 
nei Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej przy rządzie ZSRR.
Nowy ambasador 
Zw. HadziecLiego 
na Węgrzech

Eugeniusz Kisielew został mia­
nowany przez prezvdium Rady 
Najwyższej ZSRR ambasadorem 
nadzwyczajnym i pełnomocnym 
w Węgierskiej Republice Ludo­
wej. Prezydium Rady Najwyższej 
zwolniło z tego stanowiska do­
tychczasowego ambasadora na 
iWegrzech Tiszkowa w związku 
z powierzeniem mu innych funk­
cji.

DO MOSKWY przybyła fińska 
delegacja handlowa z ministrem 
przemysłu i handlu Takkim na 
czele.

Nowa struktura
organizacyjna rzemiosła
iemalem obrad zjazdu poznańskiego
, W DRUGIEJ części obrad zjaz­
du prezesów i dyrektorów Izb 
Rzemieślniczych przedyskutowa­
no nowa strukturę organizacyjną 
rzemiosła. W dyskusji stwierdzo­
no. że praktyka wykazała, iż do­
tychczasowe formy organizacyj­
ne cechów oraz okręgowe związki 
cechów, obejmujące swą działal­
nością nieraz wiele powiatów nie 
zdały egzaminu. W celu uzyska­
nia większej spoistości organiza­
cyjnej postanowiono, by poszcze­
gólne Izby opracowały nową siat­
kę cechów i okręgowych zw. ce­
chowych na swym terenie przez 
połączenie szeregu cechów drob­
nych w t. z w. cechy branżowe.
••••••••••••••••••••••••••••••••••••••ooooooeoooooooooooeooooooeeeoeoeoeeeeeeoeoeooeeeeeeoeeoooooooeeeeeeeoeeeeeeeeeeeoeoooo

Jit! - lecia
Poznańskiej Izby Rzemieślniczej

Przemówienie wojewody Brzezińskiego i sekretarza gen. SP - Idziora

ków do zabezpieczenia wzrastających 
potrzeb ludności pracującej. Władze 
Polski Ludowej doceniają, znaczenie 
drobnych wytwórni i zakładów usłu­
gowych, ale równocześnie odróżniają

Skandaliczny

Przed sądem denacyfikacyjnym 
w Tuebingen (strefa francuska) 
stanęła b. przewodnicząca związ­
ku kobiet hitlerowskich Gertruda 
Scholz - Kling, jedna z najbliż­
szych współpracownic Hitlera. 
Oświadczyła ona butnie sądowi, 
że zachowuje wierność dla „idea- 
łów“ Hitlera i niczego nie żałuje. 
Mimo tego oświadczenia i mimo 
powszechnie znanej zbrodniczej 
działalności oskarżonej sąd za­
chodnio - niemiecki uznał za sto­
sowne wymierzyć jej karę zaled­
wie 18 miesięcy więzienia. Co wię­
cej uznano, że Scholz - Kling od­
cierpiała już tę karę, gdyż w po­
czątku ub. roku francuski sad 
wojskowy skazał ja również na 18 
miesięcy więzienia za używanie 
fałszywego nazwiska. W ten spo­
sób kierowniczka hitlerowskiego 
związku kobiet znalazła się na 
wolności.

Projekt reorgąnizacji cechów rze 
mieślniczych przewiduje istnienie 
zaledwie 10 różnych cechów w 
miejsce istniejących dotąd 30. 
Opracowane projekty przez po­
szczególne Izby zatwierdzone zo­
staną w następstwie przez władze 
wyższych instancji.

Szeroko omówiona była sprawa 
rozgraniczenia rzemiosła od prze­
mysłu. W zakończeniu obrad ze­
brani postanowili przenieść Cen­
trum Doskonalenia Rzemiosła ze 
Szczecina do Warszawy co ma 
nastąpić w ciągu roku 1950 po u- 
kończeniu budowy Gmachu Do­
skonalenia Rzemiosła.

działalność tych, którzy by chcieli wy­
korzystać produkcję drobnotowarową 
dla celów odrodzenia się kapitalizmu. 
Działalnoślć tych z punktu widzenia 
zasad budowy fundamentów socjali­
zmu jest niedopuszczalna. Plan 6-let- 
ni w szerokim zakresie przewiduje 
pomoc państwa dla spółdzielczości, się 
gającą, miliardów złotych kredytów in­
westycyjnych i środków limitowych”.

Z kolei przemawiał dyr. Dep. Gadom 
ski, który stwierdził, że rzemiosło w 
Polsce Ludowej ma zapewnione warun­
ki egzystencji i rozwoju. W imieniu 
WRN przemawiał wiceprzewodn. Mar­
cin Milczyński (SP). W imieniu KW 
PZPR — Stachowiak, w imieniu SD — 
pos. Czyżewski i in. Następnie dłuższe 
przemówienie wygłosił sekr. gen. SP 
idzior, który nakreślił stanowisko Słron- 
nietwa Pracy w stosunku do rzemiosła. 
Sekr. Idzior powiedział m. in.: „Życze­
nia, które rzemiosłu polskiemu dz.ś 
przekazuję od Stronnictwa Pracy są 
szczere, serdeczne i uczciwe, albowiem 
płyną z wyczucia potrzeb rzemiosła w 
systemie gospodarczym z jednej strony, 
a z drugiej zaś owiane są głęboką tro­
ską o miejsce rzemiosła i drobnomie­
szczaństwa w ogóle w nowym politycz­
nym etapie rozwojowym, w etapie, w 
którym musimy zwrócić uwagę przede 
wszystkim na zagadnienie walki klaso­
wej na odcinku ekonomicznym, kultu­
ralnym i społecznym. Chcemy ustabć 
pozycję społeczną drobnomieszczań­
stwa — powiedział dalej sekr. Idzior 
— a w tym rzemiosła na takiej podsta­
wie społecznego działania, która po­
zwoli włączyć je bez zastrzeżeń w pro­
ces kształtowania nowego oblicza du­
chowego narodu i wychowania nowe­
go człowieka. Chcemy, aby poprzez re 
atletyczny sposób rozumowania I umie­
jętność oceny zjawisk społecznych w 
społeczeństwie drobnomieszczańskim, 
rozwijać i umacniać postęp gospodar­
czy kraju, umiłowanie do pracy oraz 
uczestniczyć w zaspokojeniu wzrasta- 
cych potrzeb mas pracujących. Chce­
my i prowadzimy do tego, aby spo­
łeczeństwo drobnomieszczańskie, a w 
tym nasze rzemiosło nie było uważane 
za wroga klasy robotniczej, a jedynie 
za jej sojusznika. Zadania, jakie Stron­
nictwo Pracy stawia sobie wobec rze­
miosła nie są łatwe Słr. Pracy pierzy 
jednak w ich wykonalność, gdyż stawia 
je jasno i uczciwie w oparciu o współ­
pracę ze zdrowo i pozytywnie myślą­
cym społeczeństwem drobnomieszczań- 
skim, t i jego przedstawicielem 
skoncentrowanym w samorządzie go­
spodarczym, uznającym nowe formy sy­
stemu gospodarczego".

Po przemówieniach powitalnych od­
czytano szereg depesz, jakie wpłynęły 
do prezydium Izby Rzem. z okazji ju- 

i bileuszu. Wśród depesz był także tele­
gram min. Jędrychowskiego. Referaty 
na temat historii i działalności Izby 
Rzem. wygłosił prezes Nikodem Mu­
szyński, a o budowie i odbudowie Do­
mu Rzemiosła mówił obszernie wice­
dyrektor Nyckielmatt.

Z okazji jubileuszu Izby Rzem. od­
znaczono za zasługi dla rzemiosła dy­
plomami i odznakami złotymi I srebr­
nymi cały szereg działaczy rzemieślni- 
cych oraz pracowników samorządu rze-

Zakończenie eliminacji wojewódzkich 

wie.skich zesp&Tó# świetlicowych ZSCh
W finale eliminacji wojewóldzkich 

wiejskich zespołów świetlicowych 
Samopomocy Chłopskiej, który odbył 
się w dniu wczorajszym w Państwo­
wym Teatrze Ziemi Pomorskiej, wzię­
ło udział 320 osób należących do 11 
zespołów. ^Spośród występujących ze­
społów szczególnie wyróżni) się ze­
spół taneczny Liceum Reżyserów 
Teatrów Ochotniczych, który odtań­
czył kujawiaka, wiązankę, tańców 
Śląskich, tańce kaszubskie i kozaka. 

Kulisy paryskich narad
Acheson - Bevin - Schuman

KOMENTUJĄC ostatnią naradę A- 1 kreślona będzie ramami statutu oku. 
chesona, Bevina i Schumana w Pary- pacyjnego. Amerykańscy imperialiści 
żu, dziennik „Prawda” stwierdza, że i ich partnerzy zachodnio _ europej- 
komunikat o tym spotkaniu stanowi 
przykład obłudnej i mętnej frazeolo­
gii. Komunikat miał na celu zdezorien 
towanie światowej opinii publicznej.

„Acheson przywiózł do Paryża —- 
pisze „Prawda” — stary dawno już 
zdemaskowany program imperialisty­
czny w sprawie Niemiec, lecz dodał 
do niego żądania, by dalsza realizacja 
rozłamowych i antypoczdamskich de­
cyzji w sprawie Niemiec została 
przyspieszona. Konferencja w Wa­
szyngtonie nosiła przede wszystkim 
charakter demonstracyjny. Miała ona 
zademonstrować, że USA. Anglia i 
Francja uważają^ iż nawet w minima! 
nej mierze nie liczą się z uchwałami 
w sprawie Niemiec, powziętymi przy 
ich udziale na tegorocznej paryskiej 
sesji Rady Ministrów spraw zagr.

Jeśli oczyści się komunikat z mgli­
stych frazesów. to wynika z jego tre­
ści, że:

} scy jeszcze raz potwierdzili, że reżim 
. okupacyjny w Niemczech Zach, i zwią 
tzany z nim pobyt w centrum Europy 
amerykańskich, angielskich i francu- 

I skich sif zbrojnych nie jest określony 
żądnym terminem.

2) Komunikat o rozmowach parys­
kich przyznaje, że trzej ministrowie 
spraw zagranicznych mają zamiar przy 
łączyć Niemcy Zach, do tzw. „współ, 
noty europejskiej” i do bloku pójnoc. 
no-atlantyckiego, oraz uczynić z ma­
gnatów Ruhry jedną z głównych sit 
tego bloku.

„Prawda” podkreśla, że powzięte w 
Paryżu uchwały przewidują szerokie 
wykorzystanie potencjału przemysło­
wego Zagłębia Ruhry w interesach a. 
gresywnych planów bloku północno­
atlantyckiego.

Jak stwierdza prasa zachodnio-eu­
ropejska. uchwały paryskie przewidu.

1) Acheson, Bevin i Schuman zno- ją wstrzymanie demontażu fabryk 
wu potwierdzili, iż ich przyszła poli- zbrojeniowych Zagłębia Ruhry, oraz 
tyka w stosunku do Niemiec Zach. O- utworzenie armii w Niemczech Zach.

m.ieślniczego. Odznaczono również 9 
przodowników pracy, którzy wysunęli 
się na czoło w czasie odbudowy Domu 
Rzemiosła.

Równocześnie z otwarciem wystawy 
w hali rzemiosła na MTP otwarta zosta­
ła wystawa stolarska i mebli w hali me­
blarskiej w Swarzędzu, oraz wystawa 
fotograficzna pl: „Rzemieślnik przy war 
sztacie pracy” w Domu Rzemiosła.

Po zakończeniu uroczystości zwią­
zanych z jubileuszem reprezentanci 
Rzędu udali się do Swarzędza, gdzie 
zapoznali się z eksponatami tamtejszej 
wystawy.

, »
W poniedziałek, dnia 21 bm. obra­

dować będzie w Domu Rzemiosła w 
Poznaniu zjazd rzemiosł włókienni, 
czych. Wieczorem o godz. 19 odbędzii- 
się w sali reprezentacyjnej Izby Rze­
mieślniczej przy ul. Niezłomnych rewia 
ubiorów historycznych, regionalnych I 
współczesnych. .

Jeżeli chodzi o zespoły teatralne, 
to najlepiej wypadła „Matka’1 Gor­
kiego w wykonaniu zespołu Związku 
Samopomocy Chłopskiej Wąbrzeżno- 
Wieś i „Jubileusz” Czechowa, który 
zademonstrował zespół Zarządu Po­
wiatowego Związku Samopomcy Ch,. 
w Rypinie. Na uwagę zasługuje rów. 
nieiż montaż zespołu świetlicowego 
Uniwersytetu Ludowego w Lubaszczu, 
w którym szczególnie wyróżniła się 
solistka Maria Wasilewska, (z)
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Jak chcesz Łukaszu! Nie znam twoich spraw i nie 

mnie one nie obchodzą! Ale na mnie możesz liczyć. 
Znamy się przecież nie od wczoraj. Jest tu u nas taki 
niewielki pokój, może ci wystarczy. Przyjeżdżajcie. Za­
melduję was i wszystko. Mieszkaj! Mnie bez różnicy. 
Ja mam swoją robotę, a ty masz swoje interesy!

— Nie stracisz na tym na pewno!
Piotr pokiwał przecząco głową:
— Ale i nie potrzebuję zarabiać! Chyba nie aądzisz, 

że wziąłbym od ciebie pieniądze?
— Nie i nikt nie mówi o pieniądzach. Ale.... — przer­

wał na momont i uważnie przypatrzył się gospodarzo­
wi. Zniżył głos aż do szeptu: — potrafię ci się od­
wdzięczyć—

— Mnie, Łukaszu naprawdę nic nie potrzeba, sam 
się przekonasz. Żyję tu jak pustelnik i...

— Nie będziesz tak żył! — przerwał mu gwałtownie. 
— Nie będziesz! Wiem, co cię gnębi! I słuchaj: to jest 
prawda! To ja ci mówię, ja! A pamiętaj, że nigdy cię 
jeszcze nie wprowadziłem w błąd. Miałeś rację, żeś je­
chał do Gdyni. Jn, uważaj dobrze — nachylił się ku 
Piotrowi — dowiedziałem się w międzyczasie cieka­
wych rzeczy. Nie jest tak, jak sądziłeś. Ona... *

Piotr przygryzł silnie wargi. Przygarbił się, jakby 
w oczekiwaniu ciosu.

— Wcale jej tam nie ma na bobrownickim omen- 
tarzu! — zasyczał Borowiec — cały czas byłeś w błę­
dzie. I ty i wszyscy!

Spadlo na pokój milczenie, zaległa brzęcząca 

w uszach cisza, mącona tylko urywanym, ciężkim odde­
chem Piotra Borowiec uniósł się z krzesła i począł spa­
cerować po izbie. Bo szedł do okna. Przystanął. Obser­
wując rosnące w sadzie drzewa mówił monotonnym 
głosem:

— Rozmawiałem ostatnio z kilkoma ludźmi. Znali 
ją dobrze. Jeden powiedział mi, że wówczas, na tym 
folwarku wcale jej nie było. A jeśli jej nie było, to po­
wiedz mi Piotrze — obrócił się nagle —w jaki sposób 
mogła się znaleźć na cmentarzu, wspólnie z Toporem 
i wspólnie z innnymi? No, powiedz, jakim cudem?

Nie znalazł odpowiedzi. Siedział, przytłoczony tymi 
słowami. Znów czuł w mózgu chaos, znów nie wiedział, 
co myśleć.

— Ona żyje — ciągnął Borowiec — źyje na pewno. 
To już też wiem. A że nie przyznaje się do znajomości 
z tobą, to też zrozumiałe! — roześmiał się cierpko.

Kim ty jesteś? Zastanów się! Co ty przedstawiasz? 
Powiedz?

Siedząc w milczeniu, miarowo potakiwał głową. Rze­
czywiście — kim dzisiaj jest? Czy może się dziwić Jo­
annie, że nie ehce burzyć tego, co zapewne zbudowała 
sobie z dużym trudem i nie chce wraeać do niego na 
niewiadome i niełatwe życie? Czy można jej się dzi­
wić, że przekreśliła przeszłość?

Przecież wspomnieniami żyć nie można. Życie ma 
swoje prawa. Zwłaszcza życie takiej dziewczyny, jak 
Joanna. A że z początku jest ciężko i trochę przykro 
— nic dziwnego, tak musi być. Minie to jednak, czas 
ukoi wszystko. Zapomni się o tym, co było kiedyś. Za­
pomniała Joanna, a, raczej nie zapomniała, lecz po pro­
stu nie chce pamiętać! Tak jej wygodniej. Ułożyła już 
sobie życie i nie chce go zmieniać. Czyż o to można 
mieć do niej żal? Czy w podobodny sposób nie postą­
piłoby wiele kobiet?

Bo proszę — Piotr uświadamia sobie wszystko lo­
gicznie i jasno: była wielka miłość, było ogromne ko­
chanie. Potem przyszedł zły okres. Choroba, kontuzja, 
rozłąka. Przeszły lata. Każde z nich żyło swym wła­
snym życiem. Rozeszły się ich drogi. Ona zbudowała 
sobie nowy dom, zbudowała go od fundamentów, on 

też założył namiastkę domu. Nic o sobie nie wiedzieli. 
Mogła myśleć, że oddalił się od niej na zawsze. I na­
gle — spotkanie. Czy można rwać to, co się samemu 
wiązało?.

To jest właśnie życie.
Wsparł Piotr głowę na rękach i uśmiechnął się 

z przykrością. Nic na to nie może poradzić. Ma Boro­
wiec słuszność. On zawsze myślał rozsądnie, nie cze­
piał się mrzonek, zawsze był człowiekiem trzeźwym 
i pozbawionym głupich sentymentów. W rzeczy samej 
— porządny chłop. Przeżyło się wspólnie tyle dni, prze­
szło razem tyle kilometrów. Chce mieszkać? Niech 
mieszka!

Podniósł się szybko.
— Słuchaj Łukaszu — powiedział zdecydowanie « 

jeśli jest tak, jak mówisz, a to bardzo prawdopodobne, 
to wiesz... nie mam co o niej myśleć. Zostawmy ją na 
boku. A ty sprowadzaj się tutaj!...

Borowiec uśmiechnął się z pobłażaniem.
— Zaczekaj! Nie mów tak! Wszystko można jakoś 

pogodzić! I zobaczysz: gdy tylko znajdę trochę czasu, 
pomogę ci! Przede wszystkim dostaniesz dowody, że 
nie kłamię. A to jest bardzo ważne. Będziesz miał pew­
ność. A potem... — zrobił znaczącą pauzę — —staniesz. 
Piotrze, na nogi Moja w tym głowa-

Znowu nie rozumiał. Pytająco spojrzał na Borowca:
-- O czym myślisz?
Borowiec skrzyżował ręce na piersiach i ściszonym 

trochę, ale wyraźnym i sugestywnym głosem zaczął 
mówić:

Wciąż jestes wielkim, głupim dzieciakiem Nic się 
nie zmieniłeś. Nic nie nauczyłeś się przez tyle lat 
Wciąż klepiesz biedę. Słuchaj mnie, a źle na tym nie 
wyjdziesz! — roześmiał się znacząco. — Jakiś pisarz, 
ezy poeta, nie wiem zresztą kto, powiedział, że pienią­
dze leżą na ulicy, trzeba tylko się po nie schylić. Mą­
drze powiedział. Ja, widzisz, schylam się! I ot—

Nagłym ruchem wyszarpią! z kieszni gruby plik ty- 
siączłotowych banknotów. Lisia twarz wydłużyła mu 
się przytem jeszcze bardziej, a w oczach zapłonęły ja 
kies chciwe ogniki.
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Osiągnięcia rolnictwa w minionych 3-latach 
rokują wielkie nadzieje na przyszłość

Województwo nasze, składające się 
z 18 powiatów, 244 gmin, 2.347 gro­
mad i 5 miast wydzielonych, posiada 
ogólną powierzchnię 1.972.000 ha. Jak 
wielką rolę odgrywa w życiu Pomo­
rza rolnictwo, uświadomimy sobie do-

ZBIGNIEW SZYMONOWICZ
gra jutro w Pomorskim Domu Sztuki
W ramach dzisiejszego wieczoru cyklu „W kręgu Chopina" wystąpi 

z małym recitalem chopinowskim znakomity pianista, świetny chopi- 
nista Zbigniew Szymonowicz.

Zdobywca jednej z czołowych nagród na ostatnim międzynarodowym 
konkursie chopinowskim w Warszawie odegra szereg najświetniej­
szych utworów Fr. Chopina, m. in. Ballade g-moll nokturn f-dur im­
promptu, scherzo cis-moll i poloneza as-dur.

Pierwszą część wieczoru wypełni essay znakomitego krytyka i pisa­
rza muzycznego dr Waldemara Voise na temat najciekawszych ksią­
żek o Chopinie.

piero wówczas, gdy weźmiemy 
pod uwagę, że 1.080.000 ha naszego 
województwa stanowią ziemie orne. 
Część z nich należy do przedwojen­
nych gospodarstw prywatnych, część 
uprawiana jest przez właścicieli 
25.000 gospodarstw poniemieckich 
i 10.548 gospodarstw powstałych z re­
formy rolnej, 107.000 ha objęło 411 
PGR-ów. 37.000 ha przeznaczono na 
utworzenie 519 majątków PZHR-ów 
i PINGW-u i wreszcie 9.000 ha jako 
332 resztówki oddano CRS i PZGS 
dla utworzenia tam ośrodków spół­
dzielczych, maszynowych itd.

Ponieważ ziemie orne naszego wo­
jewództwa dzielą się na 3 zasadnicze 
grapy: żytnio-łubinową, żytnio-

Zespól żywego słowa
wyrusza na wieś pomorską

W gabinecie dyrektora Delega­
tury „Czytelnika" odbyła się pró­
ba audycji pt: „Pieśń pracy, po­
koju i odbudowy*'.

Zespół nr 1 „Żywego Słowa" 
„Czytelnika", który tę audycję 
przedstawił _ zaproszonym goś­
ciom, po zwiedzeniu małych mia­
steczek i wsi powiatu włocław­
skiego i _ toruńskiego przybył na 
kilka dni do Bydgoszczy .skąd wy 
ruszy w dalszą drogę po woj. po­
morskim.

Audycja stanowi montaż słow­
no-muzyczny i składa się z dwóch 
części (zasadniczej i tzw. „malo­
wanek ludowych"). Całość skom­
ponowana została w ten sposób, 
by bez trudu przyjąć i zrozumieć 
ją mogły najszersze rzesze wiej­
skiego i małomiasteczkowego spo 
łeczeństwa pomorskiego.

Po zakończeniu audycji odbyła 
się dyskusja., w której zebrani go­
ście omówili walory i usterki 
przedstawionego montażu.

Wierzymy, że w swej dalszej >

drodze zespól zdobędzie nowe krę 
Ki ludności wiejskiej dla żywego 
słowa, (z)

SPROSTOWANIE
W związku z notatką, zamieszczoną 

w nr. 320 naszego pisma pt.: „Wła­
ściciele domów przy stole obrad** 
prostujemy trzeci ustęp tej notatki, 
który powinien brzmieć:

„Między innymi podano do wiado­
mości, że Władze Centralne Stowa­
rzyszenia wystąpiły do Min. Skarbu 
z wnioskiem zalecenia Urzędom Skar­
bowym wstrzymania wszelkich kro­
ków egzekucyjnych w sprawie ścią­
gania podatku od wzbogacenia wojen­
nego aiż do decyzji wyższych władz**.

® nowych burs

ziemniaczaną, oraz czarnoziem psze­
niczny, rolnictwo nasze posiada wy­
jątkowo bogaty asortyment roślin 
uprawnych.

W 1945 i. — bezpośrednio po od­
zyskaniu niepodległości — na terenie 
całego województwa obsiano zaled­
wie 294.000 ha żytem. W 1948 r. ży­
tem obsiano już 379.000 ha. Obszar 
zasiewu pszenicy powiększył się z 
30.000 ha w 1945 r. do 86.000 ha w 
roku ub., jęczmienia — z 87.000 ha 
w 1945 r. do 97.000 ha w roku mi­
nionym. Ponadto w 1945 r. obsiano 
46.000 ha owsem, oraz obsadzono 
115.000 ha ziemniakami. W 1948 r. 
mieliśmy już 53.000 ha owsa, 161.000 
ha ziemniaków i ponadto 11.000 ha 
nasion oleistych, których w 1*^5 r. 
nie siano jeszcze na Pomorzu w ogóle.

Równie pomyślnie przedstawia się 
zagadnienie hodowli zwierząt na te­
renie naszego województwa. W 1945 
roku posiadaliśmy zaledwie 86.000 
koni, obecnie stan ten powiększył się 
niemal dwukrotnie i osiągnął liczbę 
160.000 koni. Bydła rogatego liczy­
liśmy w 1945 r. 256.000 sztuk, w 
1948 r. 364 000 Sztuk, a obecnie już 
399.000 sztuk. Liczba owiec zwięk­
szona została w ciągu 3 lat z 79.000 
sztuk w 1945 r. do 106.000 sztuk w 
1948 r. Niewiarogodnemu wzrostowi 
pogłowia uległa także trzoda chlew­
na. W 1945 r. na terenie całego wo­
jewództwa posiadaliśmy tylko 150.000 
świń. W 1948 r. stan ten osiągną!
406.000 sztuk, a w roku bież. — już Zgubiono klucze 
490.000 sztuk. | Wczoraj w godzinach przedpo-

Jeżeli chodzi o drób - we- ^dniowych na ul. Staszica zna- 
dług bardzo ostrożnych obliczeń - lezl0n0 kl,?cz?' Właściciel kluczy 
na terenie naszego województwa ° z?tosze™ .S1Ę 4°

s m.i redakcji IKP celem odebrania

19.30.

Arinka.
Orzeł;

Pocalu-

TEATR ZIEMI POMORSKIEJ
’oniedziałek: Nieczynny.
Wtorek: Krzyk jarzębiny.

Początek codziennie o
KINA — Pomorzanin:

Wolność: Wielkie życie 
Podróże Guliwera Gryf:

nek na stadionie. Bałtyk.- Zo- 
pomniana wioska. Polonia: nie­
czynne.

Początek seansów: Pomorzanin 
Wolność i Gryf: 16, 18 i 20.30; 
Orzeł i Bałtyk: 15,30, 17,30 i 20.00,

MUZEUM MIEJSKIE: codzien­
nie od 9—16, w niedzielę i święta 
(bezpłatnie) od 11—14.

DYŻURY APTEK do 26 bm. 
„Pod Koroną" Dworcowa 48, 
tel. 24-66 „Staromiejska" Weł­
niany Rynek 9. teL 22-26.

ROZGŁOŚNIA POMORSKA
Wtorek, dnia 22 listopada 1949 r.

7.50 — Program lokalny dnia. 
7.55 — Wiadomości miejscowe. 
14.15 — Przegląd prasy pomor­
skiej. 14.20 — Muzyka operetko­
wa z płyt. 14.45 — 41 fragment 
powieści Leberekhta ,,Światła w 
Koordi“. 16.20 — Koncert ,,Za­
gadka'*. 16.50 —.Bajki naszych 
sąsiadów. 17.00 — Koncert roz­
rywkowy: orkiestra PR pod dyr. 
Arnolda Rezlera, Kazimierz Cze- 
kotowski, baryton.

W Bydgoszczy obradował II ! Zjazd wysłał depeszę do Marsz, 
walny zjazd wojewódzki Towa- Rokossowskiego, wyrażając ra- 
rzvstwa Burs i Stypendiów. TBS dość z jego powrotu i objęcia 
liczy na Pomorzu 3500 członków, przezeń stanowiska Ministra O-,na . terenie -------- reciasc
zrzeszonych w 75 kolach Towa- brony Narodowej. (PAP) “ I znajduje się przeszło 5 mil. sztuk, (z) 7S,nhv 
rzystwa.. Z sum zebranych wśród ’ k
społeczeństwa udzielono 531 sty- i 
pendjów na ogólna sumę 12.210.000 
zł. Wśród stypendystów jest znacz , 
na liczba sierot, ponad 70 proc, i 
dzieci robotników i chłopów.

W 1950 r TBS przeznaczy na 
pomoc dla młodzieży pomorskiej 
ok. 18 milionów zł. Poza tym plan 
na 1950 r. przewiduje budowę 6 
burs. Delegaci omówili również 
szereg spraw organizacyjnych i 
wybrali nowy zarząd wojewódz­
ki TBS.

skaf Muszyński i jedna samobójcza, 
dla pokonanych punkt zdobył Kuffel.

GWARDIA (BDG) — 
SPÓJNIA (BDG) 2 :1

BYDGOSZCZ (t). W meczu piłkar­
skim o mistrz, pomorskiej kl. A byd­
goska Gwardia uzyskała raczej szczę­
śliwe zwycięstwo nad bydgoską. Spój­
nią: wygrywając 2:1 (2:1). W druiżynie 
iwycięzoów słabo zagrał atak, w 
Spójni odwrotnie, najsłabsze byty li­
nie defensywne, szczególnie bram­
karz. Bramkę dla zwycięzców uzy-

me-

ZWIĄZKOWIEC (BDG) — 
SPÓJNIA (GR.) 9:7

GRUDZIĄDZ. W towarzyskim
czu pięściarskim bydgoski Związko­
wiec w kombinowanym składzie uzy­
skał zwycięstwo nad grudziądzką. 
Spójnią 9:7. Największą niespodzian­
ką meczu był wynik remisowy, uzy­
skany w w. piórkowej przez młodego 
Leissa (Sp.) w walce z Kowalewskim.

Od szminek do akordeonów...
'Przemysł nvejscowy w pianie 6-tetnim

Zgodnie z 6-letnim planem rozwoju ogólnego potencjału gospodarczego 
Polski, pomorski przemysł miejscowy zorganizowany w Dyrekcji Przemy­
słu Miejscowego ulegnie poważnemurozwojowi, dzięki któremu zakłady 
tego przemysłu będą w przyszłości nie tylko w stanie uzupełnić swymi 
wytworami t. zw. przemysł kluczowy, ale ponadto zaspokoić wszystkie 
wymagania społeczeństwa pomorskiego.
Branża chemiczna planuje w istnie­

jących julż zakładach produkcję luk­
susowych pudrów i szminek, środków 
grzybobójczych, tuszu do stempli, ry­
sunków i pisanek, płynów do amor­
tyzatorów i zimnego kleju stolarskie­
go. Ponadto planowane jest przejęcie 
chemicznej wytwórni „Słońce'* w To­
runiu, gdzie wytwarzać się będzie 
mydła kosmetyczne, lecznicze i de­
zynfekcyjne oraz budowa fabryki wy­
robów gumowych w Inowrocławiu 
z produkcją uszczelek gumowych, 
płyt uszczelniających, rączek do ro­
werów, pedałów, kółek do rowerów 
dziecinnych, zabawek gumowych, da­
towników i drobnej galanterii gumo­
wej. W Łęgnowie zostanie urucho­
miona oczyszczalnia talku, zaś w Wą­
brzeźnie — fabryka ekstraktów zio­
łowych.

Nasze recenzje

Cierpienia i zgon Chopina
Wieczór By dg. To w. Lekarskiego

Urządzony z inicjatywy Bydgoskie­
go Towarzystwa Lekarskiego wieczór 
ku uczczeniu setnej rocznicy zgonu 
Fryderyka Chopina zawieraj dwie pre 
lekcje, ilustrowane muzyką genialne-
go kompozytora. W pierwszej części 
wieczoru dr Stefan Świąłecki wygło­
sił odczyt na temat „Cierpienia i zgon 
Chopina". Prelegent przedstawił rys 
biograficzny genialnego kompozytora 
zwracając uwagę słuchaczy specjalnie 
na stan chorobowy Chopina na jego 
predyspozycje — do choroby płuc. 
Pod koniec odczytu prelegent stwier­
dził, ®e w życiu Chopina przewinęło 
się mnóstwo lekarzy, którzy zgodnie 
stwierdzali stan chorobowy kompozy­
tora określając, że jest to gruźlica. 
Czy stan zdrowia wpłynął na twór­
czość Chopina, czy twórczość wpłynę 
ła na jego stan zdrowia? Oto problem 
bardzo trudny. Naturalnie nie może 
tu chodzić o jeszcze jedno bardzo sen 
sacyjne spojrzenie na Chopina. Spra­
wę tę postawiła jasno muzykolog dr 
Stefania Łobaczewska w swojej pra­
cy pt. „Fryderyk Chopin w świetle 
nauki o typach ludzkich'*. Łobaczew­
ska stwierdza: „Nie wiem, czy jaki­
kolwiek psycholog nie będący jedno­
cześnie lekarzem i to lekarzem, który

I mej jego predylekcji do tonacyj mo­
lowych. Kwestię tę obalił dr Bronar-

I ski w swej „Harmonice Chopina"
Rzecz jasna, że dr Swiąitecki nie 

mógł daić syntetycznego ujęcia tej 
kwestii, kwestii nad którą można by 
podyskutować w gronie fachowców 

i W obrazie swoim pt. ,,W Valdemosie 
I i w Nohant'* omówił dyr. Witold Beł- 

byjby równocześnie muzykologiem wy za pobyt Chopina z Georges Sand na 
kształconym zawodowo, mógłby dać na Majorce, opierając się na listach Cho 
to pytanie zadowalającą odpowiedź pina i wypowiedziach Świetnej pisarki

Aby stwierdzić wszelkie ewentu- francuskiej. To samo dotyczy pobytu 
alne ślady fizycznych cech konslytu- ’ Chopina w Nohant. Jeżeli chodzi o

Przewidywane są, także olbrzymie 
zmiany w organizacjj mieiscowego 
przemysłu drzewnego na terenie okr. 
pomorskiego. Fabryka Skrzyń nr 1 
z ul. Babia Wieś 25 i Fabryka Galan­
terii. Drzewnej „Lama** z ul. Toruń­
skiej przeniesione zostaną do Fordo­
nu, gdzie po dokompletowaniu jesz­
cze Fabryki Stolarki Budowlanej po­
wstanie olbrzymi ośrodek drzewny.

Ośrodek bednarski powstanie w 
Gniewkowie, dokąd poza istniejącą 
na miejscu fabryką przeniesiona zo­
stanie fabryka beczek z ul. Dworco­
wej. Fabryki mebli ..Hechlińskiego" 
i „Bronikowskiego*' wyrabiać będą 
meble artystyczne, niezmiernie poszu­
kiwane na rynkach meble tapicerskie 
oraz meble drzewne, łączone z meta­
lem. Fabryka mebli w Chełmnie za­
mieniona zostanie na Fabrykę Skrzyń 
nr 3, w Więcborku uruchomiona zosta 
nie fabryka listew i ram, zaś w Kru­
szwicy wybudowana zostanie fabryka 
sprzętu sportowego i żeglarskiego.

Nowością będzie produkcja (przede 
wszystkim na eksport) akordeonów, 
organków ustnych i zabawek. Za-’ 
bawki produkowane będą z odpad­
ków drzewnych, co w ciągu 6 lat ma 
dać oszczędności wynoszące ca 25 
mil. zł. Produkcją tą zajmą, się do­

tychczasowe fabryki mebli w Gru­
dziądzu i Szubinie.

W branży mineralnej projektowana 
jest komasacja Wielkopolskiej Huty 
Szkfa z Łęgnowa i Wytwórni Luster 
z Bydgoszczy, przy czym nowa fabry­
ką zaopatrzy rynek miejscowy w bu­
telki mnopolowe, słoiki apteczne 
i galanterie szklaną.

Poza istniejącymi julż fabrykami 
branży papierniczej w planie 6-let- 
nim uruchomione zostaną:: fabryka 
przetworów papierowych w Rypinie 
(abażury, temperówki. pomoce szkol­
ne, sznur papierowy, wyroby tłoczo­
ne z masy papierowej), fabryka Ozdób 
papierowych w Lubrańcu (ozdoby 
choinkowe, serwetki, gry towarzyskie, 
laurki) i fabryka artykułów piśmien­
nych w Toruniu (zeszyty zwykłe 
i nutowe, bruliony skorowidze, dzien­
niki korespondencyjne bloki).

W branży włókienniczej Fabryka 
Sieci „Filet" ma zamiar poza siecia­
mi rybackimi produkować firanki na 
okna, zaś w Chojnicach uruchomiona 
ma być fabryka chodników i wycie­
raczek.

Wytwórnia samodziałów w Bydgo­
szczy po skomasowaniu z przędzalnią 
w Nakle wytwarzać będzie samodzia­
ły sukienkowe, szale wełniane, kra­
waty i chustki, Wytwórnia Trykotaży 
w Bydgoszczy po skomasowaniu z 
działem dziewiarskim Fabryki Poń­
czosznicze - Dziewiarskiej zajmie się 
produkcją swetrów, golfów, śpiosz­
ków i bielizny dziecięcej, zaś Fabry­
ka Skarpet i Rękawiczek wtóVłocJaw_ 
ku po komasacji z działenłporfczosz- 
niczym Fabryki Pończosznicze . Dzie­
wiarskiej w Bydgoszczy produkować 
będzie pończochy, skarpety i ręka­
wiczki. (z)

cjonalnych twórczości danego artystv. 
zwłaszcza tam, gdzie, jak u Chopina 
konstytucja ta naznaczona jest od 
pierwszej chwili piętnem gruźlicy, mu 
siałoby się znać dokładnie cały prze­
bieg tej choroby w jej formie jednost 
kowej, indywidualnej i zbadać czy i 
jaki zachodzi stosunek korelacji po­
między poszczególnymi jej fazami a 
chronologicznie odpowiadającymi im 
fazami twórczości artystycznej". Frań 
cuski chopinista, a przy tym lekarz 
Ganche w swej książce „Souffrances 
de Chopin" stawia tak problem „cho­
robliwa fizys Chopina oddziaływa na 
jego sposób życia i ppstępowania, o- 
raz na jego światopogląd, ale nie do. 
tyka jego dziel, które s.ą wzniosłe, 
czyste, zdrowe i pełne logiki i któ­
rych większość oddaje uczucia najsil­
niej przeżywane przez wszystkich itf- 
dzi*'. Naturalnie jest to tylko teza, 
którą można obalić. Herzfeld w swej 
książce „Krankheit und Musik** doszu 
kuje się wpływu psychicznej konsty­
tucji Chopina na jego styl w rzeko-

spojrzenie na całokształt twórczości 
genialnego kompozytora, to stanowis­
ko współczesnych muzykologów jest 

I zgoła odmienne niż przed kilkudziesię 
1 cioma laty. Wtedy tłumaczono dzieła 
i Chopina od strony literackiej, poza 
muzycznej. Współcześni teoretycy 
podchodzą do dziej Chopina od stro­
ny czysto muzycznej, widząc w nich 
jasnąk loęiczną, pełną prostoty kon­
strukcję. Obydwa odczyty ilustrowane 
były muzyka, Chopina. W wykonaniu 
Ireny Klikowicz-Bruiewiczowei słyszę 
liśmy Mazurki: Op. 17 nr. 4, 24 nr 2, 
41 nr 2, 56 nr 2 i 68 nr 4. Nokturn 
H Op. 32 nr 1, Scherzo cis, op. 39. 
Preludia: a, as. c, d. Polonez-fanta- 
zja op. 61 oraz fragmenty Etiudy Op. 
10 nr 3 i Scherza h Op. 20. Stefania 
Wawrzyńska śniewaja pieśni: Śliczny 
chłopiec, Pierścień, Narzeczony. Precz 
z moich oczu Akompaniowała Wanda 
Nowakówna. Wiersz Kazimierza Prze. 
rwy.Tetmajera „Cień, Chopina" delęla 
mowała artystka teatru Bożena Ol­
szewska.

Klasyfikacja najlepszych
zapaśników Pomorza

Kpi. sport. Felchnerowski z Torunia 
ustalić na podstawie ostatnich drużyno­
wych mistrzostw Pomorza 5-kę z każdej 
wagi czołowych zapaśników okręgu po 
morskiego, ki&ra przedstawia się nastę­
pująco:

W. musza: 1. Ceisielski — Kolejarz 
Tor. 2. Witt II — Stal Bydg.3. Woźniak 
— Kolejarz Tor. 4. Bon — Związkowiec 
Nakło. 5.Petner — Związków ec Nakło

W. kogucia: 1—2 Łydziński — Kole­
jarz Tor. — Sokołowski — Gwardia 
Bydg. 3. Chenciński — Gwardia Bydg. 
4. Kiihn — Związkowiec Nakło. 5. 
Borowczyk — Stal Bydg.

W. piórkowa: 1. Bełański — Gwardia 
Bydg. 2. Peter — Związkowiec Nakło. 
3. Swiderski — Sial Bydg. 4 Guzicki 
— Kolejarz Tor. 5. Buller — Kolejarz

W. lekka: 1. Wietrzykowski — Sial 
Bydg. 2. Chojnacki — Kolejarz Tor. 
3. Kowalkowski — Gwardia Bydg. 4.

Mazgaj — Związkowiec Nakło. 5. KraJ- 
czewski — Kolejarz Tor.

W. pćłśrednia: 1. Cichy — Gwardia 
Bydg. 2. Łoboda — Stal Bydg. 3. Ślą­
ski — Kolejarz Tor. 4. Mućko — Kole­
jarz Tor. 5. Ronke — Związkowiec Na­
kło.

W. średnia: 1. Wierciński — Gwar­
dia Bydg. 2. Miller — Stal Bydg. 3. No­
wakowski — Stal Bydg. 4. Michalski — 
Związkowiec Nakło. 5. Podkowski _
Kolejarz Tor.

W. półciężka: 1—2 Szeląg — Gwar­
dia Bydg. — Idzikowski — Związko­
wiec Nakło. 3. Wieczorek — Sial Bydg. 
4. Sobek — Związkowiec Nakło. 5. 
Gorzka — Kolejarz Tor.

W. ciężka: 1. Biskupski — Gwardia 
Bydg. 2. Dembicki — Stal Bydg. 3. Ty­
niecki — Gwardia Bydg. 4. Kooicki _
Związkowiec Nakło. 5. Mikołajek — Ko 
lejarz Tor,
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Warta - Stal (Świętach!.)
POZNAŃ (G) W meczu o mistrz. Ligi 

koszykowej Warta pokonała święło- 
chłowicką Stal 53:34 (28:15). Kosze dla 
Warty zdobyli: Szary 12, Długi 10, Jur 
10, Bilewicz 8, Zacierkowski 7, Bobo 4 
i Romanow 2. Dla Ślęzaków: Nagórski 
14, Burfler 7, Krawczyk 5, Andrzejew­
ski 3, Kosioł i Wozinko po 2, Kosfry- 
siak L,

Kole-an (Pz) - Stal (Swietochł.)
POZNAŃ (G) W meczu koszykówki 

o mistrz. Ligi poznańscy kolejarze do­
piero w ostatniej minucie zapewnili 
sobie zwycięstwo nad świętochłowickę 
Stalą 39:34 (24:18). U kolejarzy widocz­
ny jest dalszy spadek formy. Kosze dla 
zwycięzców zdobyH: tarczyński 12, 
Grzechowi ak 11, Matysiak 9, Baier 4 i 
Kolaśniewski 2 Fenglerski 1. Dla poko­
nanych: Burfler 14, Krawczyk 5, Nagór­
ski i Wozinko po 4, Kostrysiak i Ska­
wiński po 3, Kozioł L.

Ho^ej na bawię 
w C etnire

W CIESZYNIE odbyły się, po raz 
pierwszy na terenie miasta, zawody 
w hokeju na trawie, między miejsco­
wym klubem „Ogniwo-Piast" a zespo­
łem „Stali" z Gliwic. Zasłużone zwy­
cięstwo odniosła drużyna cieszyńska, 
w stosunku 3:0 (2:0).

Kadra narciarska 
pracue 10 godzin dziennie

CWICZENIA i wykłady na obozie 
szkoleniowo - kondycyjnym dla repre 
zentacyjnej kadry narciarskiej w Za­
kopanem znajdują się w pełnym toku 
Nie biorai udziału w obozie, ze wzglę 
du na studia lub z innych uzasadnio­
nych przyczyn: J. Marusarz, Karpiel, 
Dziedzic, A. Bachleda-OóYuiś, M. Gą_ 
sienica-Samek, Wieczorek i Płonka. 
Nie mć'gf wziąlć udziału w obozie rów 
nież St. Marusarz, który prowadzi 
schronisko PTT na Ornaku.

Uczestnicy obozu, w liczbie 45 o- 
sób, mają w ciągu dnia 8 godzin za­
jęć praktycznych i 2 godz. wykładów. 
Wykłady obejmują, zagadnienia kultu 
ralno-ołwiatowe, technikę, sportową, i 
medycynę sportową.

Co drugi dzień uczestnicy obozu u- 
rz'dzaja, w (świetlicy wieczornicę, wy­
pełnione występami artystycznymi. 
Warunki kwaterunkowe są, doskonale 
Narciarze mieszkają, w 2-osobowych 
komfortowych pokojach w obszernej 
willi „Sienkiewiczówka'1. Wyżywienie 
jest wysokokaloryczne i wynosi panad 
5,000 kał. dziennie. W zespole obozo 
wiczów znajduje się 9-ciu juniorów. 
Od 4 grudnia rozpocznie się właściwa 
zaprawa w terenie, obejmująca biegi, 
skoki i slalom.

Kramek wygrywa 
w biegu im. J. KusocSńsldego

BYDGOSZCZ (t). Piąty d^rocz- Lewandowski (Kolejarz Bydg.) Stella^Gnteznoj.pokonate ^e®ii 
ny bieg na przełaj im. J. Kuso- 10,39,7. . 5.ń”7i Su
cińskiego. organizowany przez Zespołowe zwycięstwu odniosła 
Kolo ZMP przy PZWS w Byd- bydgoska Gwardia.
goszczy, wywołał duże zaintereso- : 
wanie i zgromadził na starcie 144 : 
zawodników.

W kategorii junierów na trasie 
1600 m startowało 69 zawodników. 
Zwycięstwo odniósł Ziółkowski 
(Gwardia Bydg.) w czasie 5.43,2 
przed Śmierzchalskim (Związko­
wiec Gdynia) 5,49 i Kmiecikiem 
(Kolejarz Bydg.) 5,52.

W Kategorii seniorów na trasie 
3600 m startowało 75 zawodników. 
Zwycięstwo odniósł tu po zaciętej 
walce z zeszłorocznym zdobywcą 
nagrody przechodniej — Dzwon- 
kowskim, — Kramek (Gwardia 
Lublin) uzyskując czas 10,09,6. Na 
drugim miejscu uplasował się 
Dzwonkowski w czasie 10,14, na 
trzecim Słupecki (Gwardia W-wa) 
10,28,6 na czwartym Kwiatkowski 
(Gwardia Bydg.) 10,36, na piątym

Kierownikiem obozu jest mgr Woy_ 
na-Orlewicz, a trenerem J. Lipowski. 
Wychowanie kulturalifo _ oświatowe 
prowadzi dr Maciaszek.

Bilans piłkarzy CSR

1948 reprezentacja CSR 
spotkań międzypaństwo-

PRAGA. Bilans międzypaństwowych 
spotkań piłkarzy czechosłowackich w 
tegorocznym sezonie przedstawia się, 
w stosunku do roku ubiegłego, dodat­
nio. W roku 
rozegrała 7 
wych.

Tylko jedno
karze CSR na swoją korzyść, natomiast 
w 5-ciu ponieśli porażki, a jedno zre­
misowali.

W roku bieżącym I reprezentacja 
CSR rozgrała również 7 spotkań, które

z nich rozstrzygnęli pił-

Bulgaria - Albania 0:0
W międzypaństwowym meczu pił­

karskim, rozegranym w Sofii, Bulga- 
I ria zremisowała z Albanią 0:0.

aSPSRT^ o
strza Polski Związkowiec (Pozn.) 

(1—,. Wszystkie bramki dla 
i zwycięzców zdobył Klinik IL

Poznań -Warszawa 7:1
POZNAŃ (G) W meczu piłkarskim o 

puchar śp. Kałuży Poznań pokonał wy­
soko Warszawę w stosunku 7:1 (4:0). 
Gra w polu była raczej wyrównana, a 
zwycięstwo zawdzięcza Poznań znako­
micie usposobionemu napadowi, który 
strzelał dużo i celnie. Skromny za pu­
szczone bramki winy nie ponosi, bro­
nił on zresztą b. dobrze.

Grę rozpoczynają goście, ałe Po­
znań szybko przechodzi do ataku i u-

Mistrzostwa szachowe ZSRR
MOSKWA. XVII mistrzostwa szacho­

we ZSRR dobiegają końca. Po przed­
ostatniej, 18-rundzie turnieju, do za­
szczytnego tytułu mistrza szachowego 
Związku Radzieckiego pretenduje aż 
5-ciu uczestników: Geller, Smysłow, 
B»onszłein, Kofow i Bolesławski.

Niespodzianką turnieju jest doskona­
ła postawa najmłodszego uczestnika 
mistrzostw Gellera, który prowadzi w 
tabeli, mając 12,5 pkt. Smysłow i 
Bronsztein mają po 12 pkt., a Kotow 
i Bolesławski — po 11,5 pkt.

przyniosły barwom Czechosłowacji 3 
zwycięstwa, 3 porażki oraz 1 remis. 
Szczegółowe wyniki, uzyskane przez I 
reprezentację CSR przedstawiają się 
następująco: z Luksemburgiem 2:2 w 
Bratysławie, z Węgrami 5:2 w Pradze, 
z Rumunią 3:2 w Pradze, z Bułgarią 
1:3 w Pradze, z Austrią IG w Wiedniu, 
z Polską 2:0 w Witkowicach i z Francją 
0:1 w Paryżu;

W 7-miu spotkaniach reprezentacji A 
brało udział 28-miu piłkarzy.

Druga reprezentacja Czechosłowacji 
rozegrała w bieżącym sezonie 5 spot­
kań międzypaństwowych, ponosząc 3 
porażki i dwa razy remisując: z Węgra­
mi 1:1 w Budapeszcie, z Rumunią 1:2 
w Bukareszcie, z Bułgarią 1:1 w Sofii, 
z Austrią 1:2 w Bratysławie i z Polskę
1:2 w Poznaniu.

Stella - Związkowiec (Pz) 3:0
BYDGOSZCZ ft) W rozegranym 

tu propagandowym spotkaniu w 
hokeja na trawie mistrz Polski

zyskuje przewagę. W 14 min. po za­
graniu Skrzypniak, Białas, Czapczyk, 
ten ostatni uzyskuje prowadzenie dla 
Poznania. W 27 i 33 min. Poznań uzy­
skuje dalsze dwie bramki ze strzałów 
Kołtuniaka. W 43 min. sędzia dyktuje 
za wątpliwy faul Tarki rzut karny dla 
Warszawy. Egzekwuje Swicarz, ale 
Krystkowiak broni. W 44 min. Czapczyk 
strzela obok wybiegajęcego Skromne­
go uzyskujęc czwartą bramkę.

W 3 min. po przerwie Słoma z K m 
uzyskuje piętę bramkę dla Poznania. 
Dalsze dwie bramki padaję w 29 min. 
i 35 min. ze strzałów Anioły. Wynik 
ustla w 36 min. Ochmański, zdobywajęc 
honorowy punkt dla Warszawy-

0 mistrzostwo CSR

,Sła- 
pkt

PRAGA W H rundzie rozgrywek ho­
kejowych o mistrzostwo Czechosłowacji 
padły następujęce wyniki:

ATK (Praga) — „Sparta" (Praga) 4G, 
„Stadion” (Czeskie Budziejovice) — 
Kralove Pole (Brno.) 5:2, Bratyslava — 
Vifkovice Zelezarny 4:5.

Na czele tabeli znajduje się , 
dion" (Czeskie Budziejovice) — 
4, st. br. 11:6.

Odroczenie
otwarcia „Torkatu*

TERMIN otwarcia sztucznego lodo­
wiska w Katowicach, tzw. „Torkatu“, 
uległ odroczeniu. Otwarcie lodowis­
ka przewidziane jest na dzień 1 grud­
nia br., a nie, jak projektowano, 20 
bm.

Liga koszykówki
GDAŃSK. Rozegrany w Gdańsku 

mecz o mistrzostwo Ligi piłki koszyko­
wej, między gdańskę „Spójnię" i AZS 
(Warszawa), po bardzo zaciętej i emo­
cjonującej grze, przyniósł zwycięstwo 
„Spójni" w stosunku 42:38 (24:20). Wy­
różnili się: w AZS-sie Kamiński, a w 
„Spójni" — Markowski i Wężyk.

MMMMMI Nr 322 an

Po wykonaniu 

planu 5-Śetnśego 
przez PKP
_____ (Ciąg dalszy ze strony 1) _ 
bitne zasługi odznaczonych zosta­
ło orderami „Sztandar Praey“. 
PKP ma również wielu wybit­
nych — wielokrotnych przodow­
ników pracy, jak Sosnowski, Za- 
gawa, Szymański oraz racjonali­
zatorów. jak Topczewski. Gawor, 
Barylewski, Kubik i wielu, wielu 
innych. Im to przede wszystkim 
należy się podziękowanie za ofiar 
ny trud poniesiony przy podnoszę 
niu wskaźników wydajności prą­
cy. . , . . .Omawiając zadania, stojące 
przed kolejarzami w związku ze 
zbliżającym się okresem planu 6- 
letniego. mówca zacytował jako 
przykład, że w roku 1955 trzeba bę 
dzie przewieźć prawie dwa razy 
więcej towarów niż w roku 1948, 
oraz półtora raza więcej pasaże­
rów.

Min. Rabanowsiki dziękując ze­
branym kolejarzom za przedter­
minowe wykonanie planu, stwier­
dził, że nie było ono dziełem przy­
padku. ale wynikiem planowej, 
pełnej wysiłków i poświęceń pra­
cy wszystkich pracowników PKP.

Następnie odczytano nazwiska i 
wręczono nagrody pieniężne przo­
downikom pracy i racjonalizato- 
rom ze wszystkich służb PKP. 
Łączna suma wypłaconych na­
gród przekroczyła kwotę 2 milio­
nów zł. Na zakończenie oficjalnej 
części uroczystości zgromadzeni 
wśród długo niemilknących okla­
sków i okrzyków na cześć Polski 
Ludowej, Prezydenta Bieruta i 
PZPR uchwalili wysłanie do Pre 
zydenta RP specjalnego pisma.

Rząd brytyjski 
zaprzestał budowy 
domów robotniczych

Brytyjski min. zdrowia i odbu­
dowy — Bevan oświadczył na kon 
ferencji prasowej, że ministerst­
wo jego zaprzestało budowy do­
mów mieszkalnych, przeznaczo­
nych dla rodzin robotniczych. Mi 
nister dodał natomiast, że do pro 
gramu budownictwa włączono bu 
dowe większych luksusowych mie 
szkań.
■iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiriiH

ofiarę na „Fundusz 
Stypendialny im. Fr. Cho­

pina*, TBS Warszawa, ul. 
Tarczyńska 1.

Konto P. K O. 1-4253.
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Ogłoszenie o przetargu
Rejonowe Kierownictwo Robót Wodno-Melioracyjnych w Wał­

czu, ul. Roli Żymierskiego 1ó tel. 194 ogłasza przetarg na dostawę 

2 silników Diesla o mocy 6 — 8KM. i 12 — 14 KM.

Oferty składać należy do dnia 25. XI. 1949 r. (3248
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WODY
KWIATOWE mocy 45% o różnych zapachach

Cena fabryczna 800 zł 1 litr

„CARINA" Łódź. ul. Więckowskiego 22
3255

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI — WTOREK 22 LISTOPADA.

5.10 Poczętek audycji. 5.13 Sy­
gnał czasu. 5.15 Streszczenie wia­
domości porannych. 5.20 Koncert 
dfa świata pracy. 6.00 Streszcze­
nie wiadomości porannych. 6.05 
Gimnastyka. 6.15 Muzyka rozryw­
kowa. 6.45 Dziennik poranny. 
7.05 Program dnia. 7.10 Muzyka 
rozrywkowa. 8.00 Muzyka rez-| 
rywkowa. 8.15 Wszechnica ra­
diowa. 11.57 Sygnał czasu i hej-i 
nał z wieży Mariackiej. 12.04 
Dziennik południowy. 12.25 Przer 
wa. 13.25 Program dnia. 13.30. 
Muzyka rozrywkowa. 14.00 Z ży­
cia Węgier. 14.55 Audycja PCK 
dla chorych. 15.10 Audycja dla 
szkół popołudniowych. 15.30 O 
imć Panu Reju, co wiersze ukła­
dać— audycja dla świetlic dzie­
cięcych. 15.50 Muzyka rozrywko­
wa. 16.00 Dziennik popołudnio­
wy. 17.00 Koncert rozrywkowy:

orkiestra P. R. pod dyr. Arnolda 
Rezlera, Kazimierz Czekotowski, 
baryton. 17.45 Z frontu brygad 
S. P. 18.00 Reportaż. 18.15 
Brahms — Sonata na skrzypce i 
fortepian. 18.40 Wszechnica ra­
diowa. 19.00 Chiny, kraj starej 
kultury. 19.15 Muzyka rozrywko­
wa. 20.00 Dziennik wieczorny. 
20.40 Felieton z cyklu „Wędrów­
ki po ZSRR". 21.00 Koncert sym­
foniczny. 22.00 Felieton pi. „En­
gels — badacz życia" — opraco­
wał Włodzimierz Krzyszewski. 
22.15 Kwadrans popularnej mu­
zyki organowej. 22.30 Topielą, 
powieść Barbary Drożdż-Sata- 
nowskiej. 22.50 Muzyka rozryw­
kowa. 23.00 Ostatnie wiadomo­
ści 23.10 Program na dzień na­
stępny. 23.15 Muzyka poważna. 

! 24.00 Zakończenie audycji, hymn.

MAPKA
TRZY 

miesięczne nowoczesne kores­
pondencyjne kursy księgowości. 
Łódź, skrzynka 163. (3153

| WOLNE POSADY |
INŻYNIERÓW, TECHNIKÓW I 
MAJSTRÓW BUDOWLANYCH, 
MURARZY, CIEŚLI, ZDUNÓW, 
BLACHARZY, INSTALATORÓW, 
ELEKTROMONTERÓW, KONTY­
STÓW, KSIĘGOWYCH — ZA­
TRUDNI SPÓŁDZIELNIA BU­
DOWNICTWA WIEJSKIEGO W 
BYDGOSZCZY, PŁAC WOLNO- 
SCI 1,(3225

Poszukuję
dobrego zegarmistrza. Cecylia 
Roszczyńska Rypin ul. Warszaw­
ska 10. (3256

| UNIEWAŻNIENIA [||

Unieważniam 
zagubioną kartę rejestracyjną 
RKU Konin, Edward Trojan wieś 
Białków Gemy gm. Kościelce 
po w.. Koło. (3251

11 kupno U
SREBRO

łóm monety, wyroby KUPUJE stale 
w każdej ilości — łel. 34-88

„ ^EOCHE M f /ł99 
Laboratorium Chemiczne

Bydgoszcz, ul. Chopina róg Moniuszki 6
Dojazd tramwajem 5, przystanek — 
ul. Krakowska. 3198

Państwowe

Liceum Mechaniki Rołnej w Swid 
winie, Pomorze Zachodnie, ku­
pi samochód ciężarowy od 3 t. 
w stanie dobrym. (3250

Obligacje
PPOK kupię 50% nominalnej 
wartości, wysyłać zaliczeniem Mi 
chalak Edward, Poznań Słonecz­
na 7. (3200

SPRZEDAŻ |j|
Olejarn'a 

większym mieście powiatowym 
czynna z prasą mechaniczną 
30 kg na sprzedaż. Oferty Agen­
tura Słupsk Deotymy 8. (3242

1 Poznania a okoaacy g
OGŁOSZENIA
do
ILUSTROWANEGO KURIERA POLSKIEGO ||

przyjmuje Oddział IKP
Poznań, Dzialyńskich 8

na odbudową
Warszawy

luuuiiiimiitumiiiuniiiiimuiiiiiwjiuuuiiHuiuiiHM:

Rozmowa małżeńska
— Ty jesteś tylko wtedy 

dla mnie miła, gdy potrze­
bujesz ode mnie pienię­
dzy.

— Przecież ja zawsze 
jestem dla ciebie miła.

— Niestety!

E-00296

REDAKCJA I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
ul. Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 33-41 1 33-42. 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ i PRENUMERATY w BYDGOSZCZY 
uL Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. 
Za niedoręczenie pisma, spowodowane siłą wyższą, nie 
odpowiadamy. — Rękopisów niezamówionycb Redakcja 
nie zwraca. — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

ODDZIAŁY „ILUSTR. KURIERA POLSKIEGO" W WIELKICH MIASTACH POLSKI 
PODODDZIAŁY W WIĘKSZYCH MIASTACH, AGENTURY NA PROWINCJI 

DLA POSZCZEGÓLNYCH ZIEM POLSKI ODRĘBNE WYDANIA „IKP" 
WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ZRYW" 

BYDGOSZCZ, UL. CZERWONEJ ARMII 20 — TEL. 33-41 1 33-42.

OGŁOSZENIA: drobne po 50 zł za słowo. Poszukiwanie 
pracy 30 zł za słowo. Minimalna opłata za 10 słów. 

Tłusty druk 100’/« drożej.
Ogłoszenia milimetr.: w tekście od 100—380 zł, za tekstem 
od 40—150 zł, nekrologi od 35—200 zł za 1 mm. W nie­
dziele i święta 50*Z> drożej. Za terminowe zamieszczenie 

ogłoszeń nie odpowiadamy.

Czcionki i tłok Drukarnia Polska Spółdzielni Wydawniczej .ZRYW” w Bydgoszczy, ul. Czerwonej Armii 18 — telefon 18-99.


